
marsz  w  samotności  jest  naprawdę  doświadczeniem  ekstremalnym.  Zanim 
podejmiemy wyzwanie, warto posłuchać tych, którzy już je przeżyli. Jak Elżbieta 
Guziak liderka EDK w Brzegu. - Do pierwszej stacji drogi krzyżowej wszyscy idą 
jeszcze w euforii.  Słychać ostatnie ciche rozmowy, chociaż Już powinniśmy się 
wyciszać. Jest ksiądz, który spowiada, więc możemy iść z czystym sercem, każdy 
w swoim tempie. Później pojawia się natłok myśli, wracają domowe problemy i tak 
idzie  się  z  nimi  do  Pana  Boga.  Pomagają  w  tym rozważania,  Ale  w  pewnym 
momencie już człowiek traci siły i po prostu idzie. Zaczyna się modlić bardziej
w głębi, wchodzić w każde słowo tych rozważań. Wreszcie przychodzi takie totalne 
zmęczenie i jedyna modlitwa: „Daj mi, panie Boże, siłę na jeszcze jeden krok. Dam 
radę, bo Ci ufam". A potem idzie się w milczeniu, jest cisza taka, że w pewnym 
momencie czuje się obecność pana Boga - wspomina. To właśnie jest owa „podróż 
w głąb siebie". Ks. Jacek Stryczek dopowiada: – Księga proroka Izajasza mówi: 
„Myśli moje nie są myślami waszymi". Jeżeli ktoś uważa, że wie, co ma na myśli 
Bóg,  jest  głupcem.  Na  to  można  odpowiedzieć,  jedynie  słuchając.  Cisza  jest 
językiem Boga, bo w ciszy uczysz się słuchać. I wtedy Bóg może powiedzieć coś, 
czego nigdy nie miałeś w głowie.

Elżbieta  Guziak  jest  liderem  trzeci  rok,  Rafał  Wojtkiewicz  z  diecezji 
zielonogórsko-gorzowskiej - dziesiąty, więc ma już solidny materiał porównawczy. 
– Jedni idą, żeby się fizycznie sprawdzić, i mówią to wprost, ale dochodząc do celu 
nad ranem, przeżywając tę ekstremalność, coś w nich się zmienia. Ta zmiana jest 
potem widoczna w zachowaniu, w relacjach, w rodzinie – zapewnia. Rafał zabiera 
na EDK także ludzi wychodzących z nałogów, uchodźców z Ukrainy, a od pięciu 
lat nawet więźniów. – Załatwiam im przepustkę. Nazywają to formą resocjalizacji 
w drodze, a dopiero później nawróceniem, bo mam i takie świadectwa. Myślę że 
nie  wytrwaliby  na  Drodze  Krzyżowej  w  kościele  i  nie  usiedzieli  na  adoracji, 
natomiast kiedy idą całą noc, coś w nich pęka. Potem chętnie o tym opowiadają, są 
zafascynowani tym, że dali radę. Dużo w tym satysfakcji z fizycznego przełamania, 
ale są też owoce duchowe. Zdaniem ks. Jacka Stryczka te owoce mierzy się na dwa 
sposoby.  –  Jednym  jest  to,  że  ktoś  dostrzega  zmianę  w  sobie,  bo  EDK  jest 
narzędziem do tego żeby się zmienić. Ale też chodzi o to, żeby spotkać Boga i tę 
zmianę  przeprowadzać  razem  z  Bogiem,  bo  Jezus  mówi,  że  „trzeba  się  wam 
powtórnie narodzić". I wtedy otwierają się zupełnie nowe horyzonty.

 P. Legutko: „Podróż w głąb siebie" (w:) GN 2026/7, ss.32-33. Wybór Akcja Katolicka

(Wyłącznie do użytku Kościoła)   Czasopismo dostępne na stronie: www.bialykosciol.pl 

http://www.bialykosciol.pl/


KURIER  PARAFIALNY
TYGODNIK
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Ewangelia według Świętego Jana (J 9, 1. 6-9. 13-17. 34-38 – krótsza)

Uzdrowienie niewidomego od urodzenia

Jezus, przechodząc, ujrzał pewnego człowieka, niewidomego od urodzenia. Splunął 
na ziemię,  uczynił  błoto ze śliny i  nałożył  je  na oczy niewidomego,  i  rzekł  do 
niego: «Idź, obmyj się w sadzawce Siloam» – co się tłumaczy: Posłany. On więc 
odszedł, obmył się i wrócił, widząc. A sąsiedzi i ci, którzy przedtem widywali go 
jako żebraka, mówili: «Czyż to nie jest ten, który siedzi i żebrze?» Jedni twierdzili:  
«Tak, to jest ten», a inni przeczyli: «Nie, jest tylko do tamtego podobny». On zaś 
mówił:  «To  ja  jestem».  Zaprowadzili  więc  tego  człowieka,  niedawno  jeszcze 
niewidomego,  do  faryzeuszów.  A  tego  dnia,  w  którym  Jezus  uczynił  błoto
i otworzył mu oczy, był szabat. I znów faryzeusze pytali go o to, w jaki sposób 
przejrzał. Powiedział do nich: «Położył mi błoto na oczy, obmyłem się i widzę».
Niektórzy więc spośród faryzeuszów rzekli: «Człowiek ten nie jest od Boga, bo nie 
zachowuje szabatu». Inni powiedzieli: «Ale w jaki sposób człowiek grzeszny może 
czynić takie znaki?» I powstał wśród nich rozłam. Ponownie więc zwrócili się do 
niewidomego: «A ty, co o Nim mówisz, jako że ci otworzył oczy?» Odpowiedział: 
«To prorok». Rzekli  mu w odpowiedzi:  «Cały urodziłeś się w grzechach, a nas 
pouczasz?»  I  wyrzucili  go  precz.  Jezus  usłyszał,  że  wyrzucili  go  precz,
i spotkawszy go, rzekł do niego: «Czy ty wierzysz w Syna Człowieczego?» On 
odpowiedział: «A któż to jest, Panie, abym w Niego uwierzył?» Rzekł do niego 
Jezus:  «Jest  nim  Ten,  którego  widzisz  i  który  mówi  do  ciebie».  On  zaś 
odpowiedział: «Wierzę, Panie!» i oddał Mu pokłon. 



OGŁOSZENIA DUSZPASTERSKIE – 15.03.2026 r.
IV Niedziela Wielkiego Postu

INTENCJE MSZALNE:
16. 03. Poniedziałek 
Biały Kościół   -  Msza św. o godz. 1800:  O dar nieba dla śp. Zbigniewa Szostka
w rocznicę śmierci oraz wszystkich zmarłych z rodzin: Kondrackich i Szostków

17. 03. Wtorek 
Biały Kościół   - Msza św. o godz. 800: O dar nieba dla śp. Waldemara Guziora – 
intencja od Teściowej Anny

18. 03. Środa 
Nowolesie   –  Msza  św.  o  godz.  1800:  O  dar  nieba  dla  śp.  zmarłych  z  rodziny 
Michułka: Stanisława, Franciszka, Władysława, Antoniego, Edwarda, Andrzeja, 
Emila, Katarzyny i Wiesławy

19. 03. Czwartek – uroczystość św. Józefa Oblubieńca NMP
Biały  Kościół   –  Msza  św.  o  godz.  1800:  O  błogosławieństwo  Boże
i  wstawiennictwo św. Józefa dla państwa Małgorzaty i  Mariana Mogielnickich 
oraz ich dzieci: Anny i Michała, Mariusza i Tobiasza. O szczęśliwe rozwiązanie 
dla Anny

20. 03. Piątek 
Biały Kościół   –Droga Krzyżowa o godz. 1700

Nowolesie   -  Msza  św.  i  Droga  Krzyżowa  o  godz.  18 00:  O  dar  nieba  dla
śp. Waldemara Guziora – intencja od Ewy z Mielca

21. 03. Sobota 
Nowolesie    -  Msza  św.  o  godz.  1800:  O  dar  nieba  dla  śp.  Zofii  i  Władysława 
Teneta, Karoliny Czajka oraz zmarłych z Rodziny

22. 03. Niedziela 
Biały Kościół   - Msza św. o godz. 800: O dar nieba dla śp. Stefanii Nazarkiewicz 
w rocznicę śmierci, Piotra Nazarkiewicza oraz ich śp. Rodziców i Rodzeństwa

Nowolesie    -  Msza  św.  o  godz.  1000:  O  dar  nieba  dla  śp.  Wandy,  Kazimiery, 
Jadwigi, Augustyna i Jana Pater oraz Janiny, Kazimierza i Stanisława Budnych 
i ich śp. Rodziców

Biały  Kościół    –  Msza  św.  o  godz.  1200:  O  dar  nieba  dla  śp.  Stanisławy
i Edwarda, Haliny i Władysława oraz Katarzyny 

1. Działająca przy naszej parafii charyzmatyczna wspólnota Biały Kamień zaprasza 
na Mszę św. w sobotę 21 marca 2026 r. o godzinie 18.30 w Białym Kościele.

Na rozpoczęty tydzień – Szczęść Boże!



KOMENTARZ do dzisiejszej Ewangelii:
Wielka siła słów i czynów Jezusa
Kiedy niewidomy od urodzenia został uzdrowiony przez Jezusa, jego rodzice mądrze 
odpowiedzieli  zaciekawionym i  zaskoczonym faryzeuszom: „Zapytajcie  jego samego. 
Jest pełnoletni, niech mówi sam za siebie”. To był nie sprytny unik, ale odwołanie się do 
faktów i racjonalnego myślenia. Niewidomy człowiek po interwencji Jezusa odzyskał 
wzrok. Było to wydarzenie mające ogromną siłę oddziaływania. Moc tego świadectwa 
porusza  także  nasze  serca.  Dało  ono  silny  sygnał  do  zrewidowania  świata  wartości
i  przekonań  dla  wierzących  w  Jezusa  oraz  dla  tych,  którzy  negowali  Jego  osobę
i  posłannictwo,  choć  byli  świadkami  niezaprzeczalnego  znaku.  Nie  można  pozostać 
obojętnym  wobec  słów  i  czynów  Jezusa,  tym  bardziej,  że  sam  uzdrowiony  także 
zachowywał się bardzo racjonalnie i dawał mądre odpowiedzi.

Jezu! Pragnę nieustannie rozważać Twoje słowa i czyny, aby dawać o nich świadectwo
w moim życiu. Ty wiele razy przywracasz mi duchowy wzrok. Strzeż go i naucz mnie 
mądrze świadczyć o Tobie. 

Rozważania zaczerpnięte z Ewangelia 2026, ks. Jerzy Jastrzębski, Edycja Świętego Pawła .

--------------------------------------------------------------------------------------------------------------------------------

Podróż w głąb siebie

Ten projekt w niezwykły sposób łączy osobiste doświadczenie z budowaniem 
relacji  w sieci  i wykorzystaniem  najnowocześniejszych  narzędzi  internetowych. 
Jest  lokalny,  tworzony  przez  parafię,  a zarazem  globalny.  W zeszłym  roku  na 
Ekstremalną  Drogę  Krzyżową  (40  km  nocą,  samotnie  lub  w małej  grupie) 
porwało się  blisko  80 tys.  śmiałków  w ok.  700  miejscach  w Polsce  i na  całym 
świecie – od Afryki po Kanadę. 20 lutego ruszy pierwsza grupa tegorocznej, 17. 
edycji.  Udział  już  potwierdziło  ponad  450  rejonów  w siedmiu  krajach,  w tym 
kilkadziesiąt zupełnie nowych miejsc. A codziennie zgłaszają się kolejne. Pakiety 
dla  liderów są gotowe  i zawierają  m.in.  czternaście  rozważań  napisanych  przez 
ks. Jacka Stryczka, pomysłodawcę EDK. W wersji  audio czytają je Rafał  Patyra 
i Krzysztof Ziemiec. Do ekipy EDK dołączył też swoim śpiewem Paweł Dudek, 
czyli Czadomen, nawrócony gwiazdor disco polo. W tym roku hasłem przewodnim 
są słowa: „Podróż w głąb siebie”. 

Boże, daj mi siłę

Pierwsza Ekstremalna Droga Krzyżowa odbyła się  w 2009 roku,  na trasie
z  Krakowa  do  Kalwarii  Zebrzydowskiej.  Już  w  założeniu  to  nie  miała  być 
pielgrzymka,  lecz  prawdziwe  wyzwanie,  do  którego  trzeba  się  przygotować 
duchowo i fizycznie. Bo prawdziwym celem EDK jest nawrócenie, zmiana życia,
a nie modny dziś „czelendż”. Trwający osiem czy nawet dziesięć godzin nocny 
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